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ftażny M  Stanói ZjedGoszan^nh. 
Pierwszy dzień zawodów olimpijsiiich
SZALE SPRAWIEDLIWOŚCI MUSZĄ 

BYC RÓWNE,.

W arszawa, 25. maja. (Tei. O. P.) 
tWooec wiadomości meKtórych pism 
stołecznych o znalezieniu nielegal
nej radiostacji w  lokalu jednego z 
członków oddziału harcerzy, wy - 
jaśnia komisarjat rządu na m. W ar
szawę, że omawiana spra.wa nie 
ma tła politycznego. W ładze admi
nistracyjne udały się do mieszkania 
harcerza Krzyżanowskiego, w  celu

stwierdzenia z punktu widzenia fi
skalnego, czy funkcjonujący na pod

staw ie  zezwolenia w ładz radioapa- 
Irat odbiorczy służy zadaniom w  
'pozwoleniu określonym i czy nie 
pizekruczuno samowolnie ram prac 
doświadczalnych. Ograniczono się 
'ęlo spisania urzędowego protokołu 
:r oględzin stacji, p rzjezem  nikogo 
nie zatrzymano.

f f l o s t o  godzi s i f  i Je A
Bruksela, 25. maja. (Tel. G. P.). 

Według nieurzędowych wiadomo
ści z W ładywostoku, rokowania ro
syjsko - japońskie mają przebieg

pomyślny. Rosjanie uwolnili 23. b.
m. jeń fów  japońskich i wyrazili u- 
bolewanie z powodu zajść w  Miko- 
łajcwsku.

Jak w Nowym Jorku otoo każdego 
rr^yhysaa uderza słynna Statua W ol
ności, tak znów nad Londynem góruje 
,Posąg Sprawiedliwości, trzymającej w 
rękach wagę i miecz. bTestety, Spra
wiedliwość jakby chcąc wskazać. że 
w ostatnich czasach siła zatryumfowała 
nad prawem, rocrylifa nieco swą wą^gę, 
tak. że specjalna roootmcy musieli Się 
z-rjąć naprawą tej usterW. Dodać nale
ży. żc posąg jróTiije nad irtiiu leni na 
wysokości 318 stóp.

M ę M i  Stanów Z jstazon ph .
W aszyngton, 25. maja. (Tel. G- cy przystąpienie Stanów Zjedno- 

P.). Komisja do spraw zagianicz- I czonych do Trybunału międzynaro- 
nych przyjęła wniosek, pj-oponują- ■ dowego w  Hadze.

. Cstle zwoła Koiiiniaio rszlniem
Londyn, 25. maja. (Tel. G. P ) | brojenia, skoro tylko państwa curo- 

Dzienruki donoszą z Waszyngtonu, j  pcjskic przyjmą plan rzeczoznaw- 
że Drezydent Coolidge postanowił I ców. 
zwołać konferencję w  sprawie io z  I

B O LSZE W IC Y  NIE DOSTANĄ 
Z W Ł O K  M AR X A .

W iedeń, 25. maja. (Tel. Gr P.l 
„Arbeiter Ztg.“  z Londynu: Prośba 
rosyjskiej delegacji handlowej o 
wydanie zw łok Karola Marsa, nie 
odniosła skutku, ponieważ nie zgo
dził się na w j danie zw łok wnuk 
Karola Marxa, Karol Longuet, mie
szkający w  Paryżu. Jest on prze
ciwnikiem bolszewizmu i nie chce 
w  ten sposób przysparzać komuni
stom rosyjskim środków agitacji.

CHCĄ W A LC ZY Ć  RAZF.M — 
CZY TAKŻE, O W ILNO.L..

Berlin, 25. maja, (Tel. u. P.) »D . I

Alig. Ztg. z Kowna: Na uroczystość 
jubileuszową armii litewskiej p rzy
b y ły  do Kowna witane owacyjnie 
delegacje oficerskie z  Ł o tw y  i Esto
nii. W  wygłoszonych przemówie
niach podkreślono przyjaźń, istnie1 
jącą miedzy armjam: państw bałty
ckich, oraz zaznaczono, że annie te 
pragną służyć pokoiowi, jednakże w 
razie w ojny staną lamię przy ra
mieniu.

— -o— —
■^ORGANIZACJA SZKOI NICTW A W  
ZWIĄZKU z  a k c j a  OŚZC/1DNO-

ŚC IO VĄ.
Warszawa, 14 maja.- ( bel. (i. P.) W e

dług doniesień niektórych dzienników 
występujących przeciwko redukcji nau

czycieli szkół powszechnych, odbył stg 
ostatnio w Warszawie wiec nauczyciel: 
tych szkół, protestujący przeciwko re
dukcji i żądający przywrócenia dymisjo
nowanych nauczycieli na poprze anie sta 
nowlska. Ministerstwo wyznań religij
nych i oświecenia puoiicznego wystoso
wało w ostarmch czasach istotnie okól
niki do kuratarjów okręgowych i inspek
torów szkonych, w których w związku 
z ogóną akcją oszczędnościową rzą
du zwróclo uwagę na konieczność lep
szego wykorzystania pracy nluczycicl'. 
oraz na środki podnoszące Ogólną sumę 
wyników przy najmniejszej llęzjJló pra- 
ceutijków. Z treści okóhma wynika te 
ne może tu być mowy o zaonej be/.myśł 
nej redukcj redukcji, prowadzącej do zni 
szczenią cŚwiaty w Polsce, lecz jest to 
celowa reorganizacja szkolnie w a pow
szechnego. połączona z racjonalną aucia 
oszczędnościową.

 n— —
NACJONALIŚCI NIEMIECCY 

COFNĘLI KANDYDATURĘ TIRP1TZA.
Berlin. 24. maja. (Tul. „O P.f‘ ) Na

cjo:,aliści niemieccy cofnęli swą Drom. 
zyc.ję co do kandydatury adin. Tirpltza 
na itancierza Rzeczy, Toczą natomiast 
pei traktacie ze srrooiiiotwnmi środku w 
sprawie ustalenia programu polityki 
zagranicznej. .. -P

- —O— —
WFYGAND ZNOW JEOZiE DO SYRJ1.

Paryż, 25 maja. (Tel. G. p .) Gen
Wey ga-rd wyjeżdża dziś do Syrii. Po 
drodzę zatr/.ynia Się w Lyonie, gdzie 
odbędzie konterencję z Herriotem. Pra. 
sa potwierdza' nrzędowir , oświadczane, 
że wyjazd gon. Weyganda do SyrjS 
nie jest wywołany jakimikolwiek wzglę 
dami natury wojskowej Getici ał pragnie 
być obecnymi 5 czerwca w Bąynit. na 
zawodach sportowych wojsk francus-. 
kich w Syrji.

MOBILIZACJA W  ALB a NJI
Belgrad. 25. maja, (Tel. G. P.) Ce

lem stłunrianSa rozruchów, postanowił 
rząd albański odroczyć zwołanie kon
stytuanty i powołać poć broń wszyta 
kich mężczyzn w  wieku od 2'J do ?0 
lat w powiatach Elbasam, Durazzo i 
Dibra.

•---- o——
CZFM SIE ZAJMIE -KONFERENCJA 

M. ENTEhTY?
YTledeń. 25 maja. (Tel. G. P .) „N 

Kr. Pressc“ z Belgradu. Na kouferen- 
fil państw Mar ej En ten ty. mającej s;ę 
odbyć w  Tipcu br. w Pradze, omawia 
na będzie spray; ■ P^yiwor?? włosko- 
czechosiowatckiesgoi, uznania Rosji so
wieckiej. wreszcie .sprawa Bessarabii 
Dwoma osta Uri etui spraw;..a  zajmie się 
'■/ 4i,feriMC-;a bardzo /cżc.oŁ.wa, gdyż 
pc. oświadczeniach Merrtofti zanosi sic 
nu HZ.iarie Rosji sowjeckiej przefc 
! rancję- z



~ KRONIKA SPO RTO W A.

Pwkszj dziel zawodów oiiuipijs&iŁf?.
Paryż, 25. maja. (Teł. G. P.) Szwajcaria ~  Litwa 9:0. Czecho- 

Wyruki rozpoczętych tu rozgryy e«£ { Słowacja —  Turcja 5:2. Siany Zje- 
ołimpijskich puki .rożnej są nastę- I tlnoczone —  f„otwa 1:0. 
pujace: W łochy — Hiszpania 1:0. l

Stf. „ G A z c iA  PORANNA" Lwów, diia 27. lnica Wd’t Nf* YO/&

PaAsiwo codsiennB] 
k iźii.

Z Moskwa, w' m2ńi.
( + )  „Prawda'* tutejsza niowi 

straszną prawdę o w yn ikach  śm ier
ci w  sow ieckiej Rosji. W  ciągu 11. 
miesięcy najwyższy t r y b u l !  czer
w ony osadził 716 spray i skaza! 
1339 osób na śmierć. W  663 wypad
kach w yrok  został zatw ieruzo-ny i 
wykonany, 450 podsądrtym zam ie
tli ino karę śmierci na ciężkie wie* 
zierót, a 126 po ponownem rozpa- 
tizeniu sprawy uwolniono. Tak 
więc wypada, że k rw a w y  trybunat 
posyłał dziennie przeciętnie po 2 
osoby, w  krainę śmierci.

le f lp y  frfcj, gdzie za- 
dożo mężczyzn.

lonuyn, w maju.
( + )  PoJezas ECy naiuiratóiym wyni

kiem wielkiej wojny jest ogromne 
mniejsze nie się liczby mężczyźni na ca
łym święcie, Australia wykazuje anacz 
ną przeuyżkę mężczyzn ł3 mijany w o  
Dcc 2.820.000 kODiet) Ttomaczy się to 
tein. że już przed wojną nadwyżka pici 
męskiej była tam olbrzymia, gdyż Au
stralią można nazwać krajem stosunko
wo niedawno skolonizowanym, a kraje 
takie z ncutry rzeczy cierpią ua brak 
kobfeL

N A A B S K A N I I .

Ofiara riduHji.
BYŁA NAUCZYCIELKA, zreduko

wana z powodu braku ukończony ih 
sludjow i z powodu w ą t’ ego zdro
w ia znejduje się w  SKRAJNEJ. NĘ
DZY i prosi o Jatki na obuwie i 
Odzież, gtjiyz nie mając się yt co 
Ubrać nie może n aw it Doszukiwać 
posady- —  Przyjęłaby za ęcia lżej
sze i nie wym agające spacja nych 
kwabfikacji. —  Datki i zgłoszenia 
przyjmuje Administracja G izety P o 
rannej, Podwala 3, „D la byłe; na
uczyć e lk i\

L E i a K £ d M r 7 m

Or. Z. Renner
pl. U iji Brzeskiej 1 (obok  Sokoła U ) 
v  chorobach zębów i jam y n9tnej.

Z1JGLOI A. Ć. -  POGOŃ 0:2 (6 :1).
Lwów, 26 maja.

Obie drużyny w swych najlepszych 
.składach. W Pogoni na prawej pomo
cy Scltab, w napadzie ne środku Gic- 
bartowski, a* łączmkach Czech i Uar- 
bitń.

Grę rozpcczjma Pogoń w  astrem 
tempie i z irtejoca zagraża bramce 
przeciwnika. W ęgrzy mjuąc do czynie
nia z siiniełszym przeciwulkś-m. grają 
bardzc poważnie a wszystkie ich cięgi 
na bramkę wspaniale iascenizowan* 
przez środkowego napadu załamują się 
na ofiarnie grającej obronie Pogoni. 
Drużyn? lwwsku ani na „hwilę nie da 
je się zbić z tropu, lecz przerzuca grę 
na pole W ęgrów i w 18 m. Czech 
strzałem w róg uzyskuje pierwszą 
bramkę. Utrata punktu podnieca W ę
grów, kiórzy okrzykami nawołują się 
do energicznej gry, wtszysntc ich je
dnak wyniki kończą się bezskuteczne.

Po pauzie w pierwszej zaraz minu
cie Pogoń podjeżdża pod bramkę prze
ciwnika i z centry Szaibaikwwicza, uic- 
bartowski strzela drugą bran*kę. która 
zadecydowata o zw.yoięsrwie. W ęgrzy 
nie specjFBiji tern, r<>zpcez;h atwsrgicznc 
ataki, tak, że wytwarzali* bardzo Ero 
żr.c sytuacje pod bramka lwowian i tył 
ku Jziętó naCzwyczawemu szczęściu 
bramkarza P igoni, W ęgrzy nic wyró
wnali. Lk> kor.ca gry obie drużyny na ■ 
w zajem ataków aly, ale bezskutecznie, 
minio wielu pewuycn pozycji.

W  Pogoni stanął na w y m o śc i za 
uaiua bramkarz, który też miał wieie 
szczęścia, obrona grąłn zacjpwalająco, z 
pot.iocy bi.fkel w pyę̂ .yypKęj połowie 
słaby, po pauzie poprawił się, Guticz 
był dobry ale za za brutalny. Schab 
trozły. W  napadzie Uicba, towski i
Czech zadowołili.

Paryż, 25. maja. (T c l  G. P .) „Tn- 
tiausigeant** donosi z Londynu, ja
koby Macdonald miał wysiać do 
Poincarcgo now y list z p ropozycją  
ogłuszenia całej wymienionej imę-

Sęiziował . bardzo słabd p. Kauf- 
man ua niekorzyść obu drużyn,

♦
W1SLA — H/SMONCA 2 :T

(h) Na boisku Hasmonei zdekomple
towana Wisła rozegrała zawody z Has 
tnoneą, osiągając słabe zwycięstwo 
Należy zaznaczyć, że poetom Hosmonei 
w ostatnich tygodniach znacznie się 
podm.ós' co można byŁ, wczoraj 
stwierdzić, zwłaszcza w drugrief poło
wie. Znaczną t jprawę formy okazał 
Stoaerman, który też uzyskał homarową 
bramkę.

Nic obasżfo się mesiety bez tak 
częstych w ostatnich czasach smutnycn 
incydentów. Mianowicie gracz Wisły 
Rcyman 11, sprowokował Schncidra, a 
•en nie uinlawszy utrzymać tempera
mentu na wodzach, doprowadził do 
jaskrawego skandalu, który tylko dzię
ki energicznJmu wkroczeniu członków 
zarządu Hasmaneri nie przybrał więk
szych rozrruairów i został z miejsca zli
kwidowany.

¥
Kraków. 25. maja. Zawody między 

Trzeciw K. E. R. (Budapeszt) a Crico- 
vią 5:2 na korzyść Węgrów. Boisko po 
burzy było nie do ng/Nra.

¥
Warszawa. 25. maja. (Tel G, P.) W  

dzisiejszych zawodach -ygby pomiędzy 
dri*żvna ..Orta Bfa/egó" i I. dywizjonu 
artylerii aurytciwei, zwyciężyła druży
na ..Orła BiaJego** w stosunku 22:19,

Warszawa. 25 maja. (Tel, G. P.) 
Wynik zawodów Bitki nożne; irHęd z 
poznańską ..Wartą** i warszawską „Pc- 
lonia“  2:2 (1:1).

¥
Sopotni* zawody tennisot o mieczy 

Czacho iłów acia a Nowa Zelandią o
puhar Davisa rozogranc w Pradze, za
kończyły. ;się zwycięstwem Czechosło
wacji w stosunku 4 1.

dzy nimi korespondencji. Macdonald 
oka/uje żyw e  pragnienie osiągnięcia 
całkowitej zgody z Poincarem i o- 
parcia na tem przyszłej polityki w o
bec nov ego rzaau francuskiego.

KO m .ffEN C JA  Ma C DONkLDA 
Z Ftft.M. UKANC. ODBĘDZIE SIĘ PO 

ZIELONYCH ŚWIĘTACH.
Paryż. 25. inaja. .cl. G. IG 

..Matin ‘ donosi z Londynu, że Mdto Do
nald zamierza większa część zielonych 
Świąt przepędzić w Szkocji. Konferen
cja z nowym premierem irancusknu 
może więc odbyć się .dopiera w  ciągu
tygodnia pc Zielonych Świętach.

 -----

R M  pisiir i łistń,żetf.
CO MÓW! „PANI"?

Piękna i wykwintna — aiparycją 
zewnętrzną mreustęDująlca (bynajnuT-eii 
tagrankuaiym stastrzycom. choćby trk 
dobrze w świocre zapisaa^Tii jak „Die 
Came“  lub ,J^a Icmme eicgante*’ , 
w i ’ ‘ jiw sk a  „Pairi** przewyższa tamte 
swoje prototyp}* wewmętraną warto
ścią. Jak kobieta polską, której jesł 

, (i.it - jem i towarzyszką, jest głębsza, 
bardziej iculturatnie wszechstronna, niż 
zagraniczne pisma dCa kobiet.

A ostadisi nuimer tego pięknego w y
dawnictwa dowodzi, że postępuje ono 
(Coraz Myżej wi roziwxił<Jivioi lowotude

Posięp i to bairdz .̂ znaczny daje uię 
zauważyć w bogactwie rycin i wat- 
k>ści typograficznej wydawmetwa, a 
zw iąjjriy z przerpiękuit \Vykcuaineni'
!ilustracjami. Tekst .oćzuacza . sie elegan
cją i wykwintem formy, prawdziwie 
aitystycanem ujęciem temaitu, bez 
względu na to. czy artykuł jest trefji 
kturacfeśej, czy mówi o modach, czv 
jest kroniką aktualności życia towa-

• rzyskiego, "u/kurair-.-go, literackiego ■ 
anyatyczaiogo stoiccy, Polsku zajgra- 
picy...

i mc dziw, bo najwyfcworniejsw Pió- 
ta sdsffażteuą dań „Pani". J. P.

¥
(rk) „Ncrworoi Ilustrowanych" Nr. 21 

opuścił prasę i przedstawia się bardzo 
bogato tak pod względem treści, jako-
też wybornych i aKtuakiych ilustracn. 
joświęcon i/ on cot w picr w s r t* q*• 
a ais. obecności p. Prezydenta Rzpćitej w 
Krakowie z raicii poświęcenia sztanda
ru 20 pp. izw. „dzieci krakowskich". 
Poza tiSm zawiera ogromr.a ilość sen- 
sacyi z caJego świiata a w.ręc:"''-Czy 
NTjtkcy szczerze wągna uok<nu?!. 
Amerjfna 1 jej rząd. Soifiiioja skarbu

* Węgier. —  AngljjfMłt czci poległych 
ittaiynarzy. —  A rcy książę włoski w 
'iyrewu. — Młaazfcż —  ;ia wieś! — 
Kobieta —  ministrem. — Ułaskawianie 
Wieczorkiewicza i Bagińskiego. —  Na
si Olimpjczycy. —  Największe dssteło 
świata i w. w. i. W  odcinku • literackim 
..Jej chtopi-ec" T. N.ttntana (c. d.) —

Trjwnlitjący tenor" Palula Ancke, a.
— Niesamowita przygoda nocna mala
rza Futurpsa — Tadeusza Bilińskiego.— 
Numer zdobi przeszło 50 zdjęć fotogr., 
rycin i sz’Jców.

O -

Nissoii l i i  a e zdę z Poincarem-

M. I  A. f lS C H tR .

li d e n t y s t y .

—  Zechciejcie panowie pocze
kać jeszcze chwileczkę, —  zwrócił 
się dr. Lecaptain uprzcinre do 
swych goścj. Obmyje tylko ręce. Ja 
sam się śpieszę. —  i gdyby tde ten 
deszcz...

Po  jego wyjściu dwaj przyjaciele 
wybuehnęli śmiechem.

—  jCp za sprytna kobietka! Ja- 
bym nigdy nie wpadł na podobny 
pomysł!

—  A to takie Droste: stracisz je
den zab. —  ale wyratujesz nas 
wszystkich.

—  Powiadasz „stracisz". Mylisz 
tsie. mój drogi! Nie ja, lecz ty wła- 
liur stracisz jeden ząb dla wspólne
go dobra.

—  Jakto”  iybvś się i* ahał, kPdy 
chodzi o taką drobnostkę? Odmó
w iłbyś nadobnej Klarze tego drob- 
,mte dowodu twej miłości?

—  Nie chcę ci wchodzić w  drogę. 
—  Ileż to razy zapewniałeś ją, żeś 
gotów  na wszystko, byleby zdobyć 
jej w zględy?

—  Mój drogi. —  nie przypusz
czam, byśm y się o taką błaha rzecz 
mogli pokiocić. Aby ci dać dc w ód, 
jakim ci jestem szczerym  przyjacie
lem, —  usuwam ci się dobrowolnie z 
drugi,

—  A czyż ja śmiałbym być egoi
stą? W iesz, jak cię kocharr., —  nie 
chcę K lary —  odstępuję ci ją bez 
żalu...

A jednak należało się zdecydo
wać. aby rie  kompromitować ko
biety! Ciągnąć węzełki chyba? Na 
nieszczęście w  tej chwifi stanął we 
drzwiach dr. Lecaplam.

—  No —  wszystko już przygoto
wane. —  Śpieszyłem się, wiem bo
wiem, co to jest ból zęba... Proszę 
panów do mego gabinetu!

Skoro się raz znalezli w  gabine
cie, —  obaj przyjaciele zapałali jed
nocześnie chęcią pośw ięcftra jedne
go zęba dla w ielkiej sprawy. Czy 

*  Franciszek miał minę bardziej nie

szczęśliwa. —  czy dr. Lecaptain 
poczuł w iększy pociąg do mego, —  
trudno orzec. Dość na tern, że zw ró
cił się do pana Franciszka:

— Proszę otw orzyć usta, —- sze
ro ko  —  tak. Ach, to ten siekacz tak 
panu do-kucza? lak  —  jest nieco u- 
szkocizony.,. a zresztą... skoro pan 
sobie tego koniecznie życzy...

Tymczasem porucznik Berthier, 
siedząc na kanapce, dumał z pew- 
nem rozgoryczeniem  nad osobliwym 
przypadkiem, dzięki ktorerpu jego 
przyjaciel pobije go na całej linji. 
Straci jeden ząb, —  na to miejsce 
wstawi -mu aentysta nowy, jeszcze 
mocniejszy i ładniejszy. A leż jakaż 
słodka nagroda go za to czeka! A 
on —  nie w y-w ą  mu zęba. —  ale 
straci zato uroczą panią Klarę, —  a 
na jej miejsce nie wstawi mu nikt 
innej, - -  ładniejszej!

—  Tak, już po w szysfk iem ! — 
ośw iadczył dentysta. Proszę —  tu 
jest woda do przepłukani?, ust. p re- 
sze chwilkę odpocząć. Ja, niestety, 
muszę uciekać. Będzie pan łaskaw  
odwiedzić mię za jakie 5 —  6 dni. 
Żegnatn!

Porucznik Laval pochylił sie nad "

miednicą i zabrał się do przepłuka
nia ust. Myślał o Klarze, --- tak mu 
spieszno było ją teraz zobaczyć: 
Cóż znaczy strata jednego zęba 
wobec tej słodlciej. nagrody- która 
go nie minie i?

Na progu gabinetu sfenęła pap! 
Klara. Porucznik LavaJ uśmiechnął 
się do niej łagodnie...

—  Ach, biedny panie Franiu!... 
T o  było  ślicznie z pańsKiej strony!... 
Nie zapomnę panu nigdy tego po
święcenia!...

A  kiedy porucznik Laval gorącz 
kowo obeksrał usta, aby wstać z 
fotelu i stanąć przeć swą ukochaną, 
—  pani Lccaplain ocipięła różę od 
stanika i podając ją porucznikowi1 
Berthier, —  szepnęła do niego pół
głosem :

—  Poczc iw y chłopiec, ten pański 
przyjaciel. Szkoda tylko, że go to 
tak fatalnie oszpeciło!
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Pan K.
Porozdzwanlały się gdzieś ryuay 
) serca wszystkim zżarła tugla 
A ia iuż jeu tn i znów tak zimny 
I tak bp,z troski, jak pan K-

JW wystawać# się przesiadam 
“  [z gestem
la b  Ute, gdzie muzyka gra 
I ( uraz bardziej piękny jestem,.
Już prawie taki jak pan K.

W ytrzasnę »k%dś pieniędzy dużo 
I będę pil dni całe dwa 
Ładdfe kelnerki mi usłużą.
Zupełnie, jak Dy pana K,

Criseu i tie  tylko co f łam zbudzi 
W e  mnie i wiciu, sobie łka, 
t  ecz tego nikt nie słyiszy z  luazi — 
Nikt —  ani IV . ani pan K.

% i  się raz przerw ie  to „ooś“  w e mnie 
( beda w ył, ja t  burza zła,
1 bodę krzycza ł: „P recz odemnie. 
Ludzie, Ja chce być panem K.!“

1 w  tfłowie zrobi mi się biało —
A  poteiii szepnę wszystkim : „s za !“  
Bo w y  nie wiacie, co się stało.,.
Jau. ja już lentem panem K...“

Lwów, 25 maja.

Zwyczajne walne zgromadzenie Za
wodowego Związku literatów' polskich
iłdfotdzic się we sruHę 28. bm. w lo
kalu Związku (OssoUjskidi 11, l!l sehn- 
d j. I piętro) o gijdz. f>30 papu). Nh po
rządku izieitnym między i-umyuii spra- 
,ws syndykatu autorów., fuauiuszu litc- 
r?.akmy.) i mianowania członków liouu- 
rowych braz wybory bsupelińŁjące do 
za rządu.

(u) Obława nocna. W  c y m ] w nocy 
Ekspozytura śledozai przeprowadziła *- 
uł-awę na Górze btracenia, Y\ ysokwii
Zamku i w Parku Kościuszki, ponadto 
przeprowadzono kontrolę hoteli, restau
racji i szynków. Z ubławy taj sprowa
dzono kiUcu podejrzanych osobników, 
których osadzono w aresztach.

(h) Co na .9  Dyrekcja monopolu ty
toniowego? wczoraj wieczorem zaża- 
dajnu w restauracji Fngclkreisa przy ul. 
słowackiego naprzeciw, poczty, kilku 
sztuk papierosów; po cepie monopolo
wej. P. Kneelkreis, który ma „drobna 
sprzedaż papierosów** barubio się obu
rzył, oświadczając, że „tu nie jest, tra- 
fika“  i wieczór nte sprzodaiłe się po 
L«mc monopolowe). Dopiero na energi
czny protest, p Enrelkreis 2 laski 
rprśedał M ka sztuk.

UcMe Szanowny Majń«tr»t? Lo- 
i łto r z y  z górnej części uL Piaskowej 
uaiwtują prześwietne władze micfeikię, 
50 te zamierzają zrobić, aby usunąć 
ntechłgjrty śmietnik, jaki prawrun kadm
i e  urobili sobie mektorzy mieszkańcy 
ckblScznf w  jjodBżu realności nr. 11, 
fr^-sz^c tam pługiślwo wszelkiego ro- 
dgajuL np. zdechłe kotv, , gnijące <,d- 
P*#d itp. Celuje w tem zwłaszcza 
stróżka z  pod nr. 1 przy ul. Piaskowej, 
rfżór» zwracana uwagę rzuca cicrp- 
kte ®Pftaćy pod adrerem stróżów po- 
rzą*3tu PObUeznege. Może przecież ja
kaś -wyższa sśła“  poskromi zapędy tej 
Xantypy?

(10 Tamach sam obójery przez pod
palenie. ZaamesaScały w  ŻamarstynoR ie 
Leon NUr^mkow^kf usiłował wc*»raj 
aa tle niessaiak roJt^wyeb pozbawić

Budujraii ll-gi Dom TeriiniW
Spełnijmy o M p k  wodbe pizyszłości w odn i

P. lnż, Stefan Spira na 7.aproszcnic p. Dyr Leopolda Klappa zaku
pił 1 udział II Domu Techników.

P. Koczarski, Dyr. Banku Agr.-Przem . wc Lwow ie, na zaproszenie 
p. Dra Jeżowskiego, prok. Bku Dysk, we Lwowie, zakupił 1 udział II. 
Domu i  cclulików.

P. Marian Ohsniełecki, Dyr. Pol. Spółdz. Kred,, na zaproszenie p. 
Dyr. L. Klappa, zakupił 1 udział II. Domu Techników

P. Paw eł Geissler, we Lwowte, ul. Zamojskiego 15. przyłączając 
się do akcji „Gaz. Por,", zakupił 1 udział II. Domu Techników.

P. Stanisław Abel, kupiec wc Lw ow ie, przyłączając się do akcji 
„Gaz. Por.“ , zakupił 1 udział II. Domu Techników i zaprasza ze swej 
strony p. Dr. Stan. PoohrecK.ego, adwokata we Lw ow ie, ul. Głęboka 
10 i p. H eleW  (rurkowa, ul. Głęooka 10, dc zakupnr udziałów i jednania 
zc swej strony udziałowców.

P. Stefan Śliwiński, dziennikarz we Lwow ie, przyłączając się do 
akcji „Gaz. Por.“ , zakupił 1 udział II. Domu '1 echników i zaprasza ze 
swej strony p. W ładysława Skalskiego, we Lwow ie, ul. Jabłonowskich 
40. p, Bronisława Skalskiego, wc Lwowie, ul. Jabłonowskich 40, p. 
Zbigniewa Meayńskiego, właściciela dóbr we Lwowie, u] Ossolińskich 
11, p Alfreda Ustrzyckiego, właściciela dóbr we Lwowie, ul. Japońska 3 
i p. Stanisława Tenerowieza, artystę malarza we Lwow ie, który ząKupił 
1 udział II Domu techników i zaprasza zc swej strony p. Romualda 
Tenerowlcza, przemysłowca w'c Lw ow ie ul. Piekarska 30 i p. Inż. Hen
ryka oe&dauowicza jun., ul. Piekarska 13.

*
Zaznaczamy, że cena 1 udziału wynosi 50 zł., płatnych w miesię

cznych ratach po 5 złotych.
Zgłoszenia przyjmuje i ipublituje nazwiska ofiarodawców  Redak

cja „G azety Porannej".

się życ;a. Desperat w tym celu wznie
cił iwan- w .sweRr mio^zkuiriu. usiłując 
skończyć życic przez uduszerde się. Ma 
szczęście sąsiedzi ujrzeli ogier i ul- 
tychmiast go zlokalizowali. 0

(h) Awantury na Wałach Hetmań
skich. Niemal każdego ranka, szumowi
ny lwowskie urządzają sobie na Wa
tach hetmańskich zabawy. Kwiczące się 
urawie c.odizicń krwawo- 1 tak •■■wzoruj 
apasze,,,.pędochoouni . anWnoBTm '•wby- 
watrytn mt Wałach od przygodnego 
przetkupm 1. rozpoczęli między sobą pói 
ke, które 1 ofiarą padł przecuodzięii nie
jaki p. Fucha. .Na-pasti> ej, i.o.anii zra
nili g ) w głowę, tak, -że lVgotov ic 
musiało go zaupaLzyć. .Następnie are
sztowano spraaców tego zaiścia, a to: 
iś-ani.siawa Szeffat, znanego i notow-a 
ikgo ziod,zicja, oraz Anttuicego ijeaiiuKż. 
Ponieważ itwantury lego rodzaju mają 
miejsce prawic eodzień. byłoby pożą
dane, by wzmocnić na Wałach poste
runki pr^Hcj-jnc.

(h) Aresztowani^ rozbijaczy wajtn. 
nów. Wczoraj ujęto Józefa Alicnalę/:,'* 
szyna i Józefa Kubika znanych zło- 
d/ł&ii za rozbicie m roi kolejowego, w 
którym były skw.ęmfc jS. radcy K..«leio- 
\v*ego Maurycego M-asłow skiego, zawie 
rające garderobę i biżuterię. Część 
su bra sMow-ego o j aresatciw ani jlt 0- 
dobrteno

(h) Tajny hotel. W  mieszkaniu Saii 
Konistein, przy u!- Szpitalnej 25, . Od
ki vto wczoraj tsjjrP hotel, w którym 
giotrradyłły się rozmaite pqd «rza iv  in
dywidua.

(rl Przytrzymanie rai njaci ntego zbie
ga. Kolejowy urząd ruchu przytrzyrr.a* 
wczoraj na dwweu koł, 13-letłiiego 
Pranriszka Mazurkk który zbiegł z 
domu r octan ciełskipgo, udając się w 
„świat" celem postókauia -sobie ter- 
rr*nti

(h) W(ątjiank dr1 krawca. N ieznai" 
sprawca w ła ir-ł się do mieszkaji-a 
krawca Michała Wyżera w SWnłTowł1' 
i .skradł mu ktlka ganwrurów, wyrzą
dzając mu szkolę na 91)0 złotych

51?. 3
W JOH WUJ WIIMMI ilU—»  I ,|||— W«■ »
ŻL0T0rVLO 3A BANDITKA,

piorun zabił cbfooca. \Vczivrnj prze- 
ciągnełd ttad Kiakorwem i okwżica gwał 
tr wna burza przejściowa z gradem. ^  
m"eści-c ik!< rzyło podczas burzy kiifa 
piorimow. Piorun rttoi} na Bł„ip:*z:h ló- 
lutntógo chłopca Leona Krauza,

( + )  Chui„iia Cąiliaui. Dsiasvlony by
ty promjer 'f^auciiski' LaHlaux, głośny 
z procesu o źcliade’stanu,"k tó iy  w yto
czono mu na podsiawic poszlak o po- 
roaHiócwmrte' sie z Nieincaare w czasie 
wielkie,; wojny, jest obecnie ciężko cho
ry, wobec czego skazany jest na zu
pełne usunięcie się z życia polityczne
go, v. któreniupdgrywał wytóMą rolę.

( +  ) Plaga morlinizmri w CzecnosK.- 
wacji. Ministerstwo zdrowia w Pradze 
w-ydaio ostre pizeplsy ceicm zwalczania 
jriożnc.i dla zdrowaa ludności plagi nur- 
finizmu i ’ kekainizmu. .Dzienniki podno
szą. że w Piadzc.handel potajcitwij tc- 
mi śriKlkami Tw^irzająccmi uprawiają 
masowo 'kelnerki, córy Koryntu i... emi
granci rosy jsko-ukraińscy.

-( -)-) Zmah w Londynie sir William 
Uóspftcn, były ambasador angielstei' w 
Rerlinic, który z.ijmo‘.vał to \\yb'łtne 
sinóowisko przy wybtiChu wojny ś’Via- 
towoj. Sir Goschwi pocluxŁził z rodziny 
niemieckiej <wartych księgarzy Ciósche- 
hói. w ij-psku), której członkowie za- 
aklimatyzr»v'ałi się w  Angłji i zajmowali 
ważne stanoiviska w Jiiizhle państwo
wej.

UnientchomPmy Krupp. Wskutek 
Iłrsatu węgla, w niedzielę stanie praca 
wc wszystkich fabrykach Kruppa.

Pod przłjwodttictw-em Loucheura u- 
tworzyja się w Izojfe deputowany d i n o 
wa grupa lewic: . lięz^rr 30 poetów.

W  s i  lęto Wniebowstąpienia ukaże 
sic nowa Lulla papieska.

Książę biilow ucaje sirę do Benhja na 
wtzwa-nie prezydenta Rzeszy Ebertha.

Ponmik autora „Madame Sans
GeneY Wezorąi odbvfo się w Paryżu 
pod przewodnictwem Point ar ego uro
czyste odsłonięcie pomnika Wildera 
śardfcii.

Aeroplan hiszpański spadł na tory- 
twjum powsłańczero kołc Melrłl? (Ma- 
nkko). Pwoch oficerów poniosło
śmierć.

(4 -) S t » «  pokojowy armji rynacho- 
słowaektej ustalony został wedie nowe- 
so projektu na 15b.LKX) ludzi.

W Stanach’ ZJ„ tak obfitych w róż
ne sensacje, oddaw iu  nikt nie Iftdobył 
talk w^ełbego rozgłosu. j;ik piękna Ce- 
Ija Ooęoe.y, znana imd naizwą ..ZłociS.'- 
Dzid-li'*. Jejmość ta stojąc na c/e!c zor- 
gatiiaowsme? szajki bandytów', popełni
ła tuzin niezwykle zuchwałych napa
dów  zbrcńnyicl], zanón dostała się w 
ręce sprawiedliwości.

f?zy3Eto«Bn!ii do wysta
w y p m ^ ie j.

M VNIK KONKURSU NA W NĘTRZE  
KAPLICZKj.

Komisja kwalifikacyjna wnętrz z 
udziałem delegatów komisji archito 
ktonicznej i rzeźb'arsko-ceraitiicznej. 
oraz delegata rządu rozstrzygnęła 
drugi konkurs na projekt wnętrza kh 
pliczki w  dziale poLkim na między- 
narodowej wystaw ie nowoczesnycii 
sztuk dekoracyjnych w Paryżu 19?3 
roku. j1*'

W  k-jTokj; wcięli udzięLiżO- iTrof. 
T. 6rcyer, dyr. J. Czajkowskł. prol. 
W . Jastrzębowski prof. M; Kotarbiń
ski, dyr. Cz. Młodzianowski, del. J. 
'Warchałowski i arcli. prof. T. Złchir- 
ski.

Z S-miu nadesłanych prac komi
sja wyróżniła dwie, przyznając 1 na
grodę pto-jektow-n ix>d godłem „Tuga,

1 Il-gą projektowi pod godłem „ W T". 
Autoirem pierwszego jest p. Jan 
Szczeptcowski. art.-rzcżbiarz, dyrek
tor Miejskiej Szkoły malarstwa i 
Sztuk zdobniczych w  W arszawie, 
autorem -drugiego p. Edward Tro,ja
nowski art.-inalarz- pmf. Szkoły 
Sztuk Pięknych w W arszawie.

H y p  obicBm o przez 
Hoży.

Londyn, w  maju.
M )  Interesujący przyczynask do 

dziaiu histo1̂  naturalnej s taw w . 
wyjaśnienie zagadnilenia, dlaczego 
wyspa Sw. Heleny, słynna jatko 
miejsce zgonu Napoleona, niegdyś 
gęsto zalesiona i urodzajna, stała 
się później skalistą pustynią na oct
anie. M ianowicie w  kilka lat «x> t>d- 
Jcryciu, w  r. 1513, Portugalczyry 
zaprowadzili tam nodowlę kóz, któ
re tak się rozm nożyły, iż doszczęt
nie objadły wszelka roślinność. Na
stępstwem tego było zniknięcie 
drzewostanu, ptaków, ow adów  kp„ 
co wwspic nada. o chrirakter ir*ć*rt- 
w'oty. Jak wiadomo, ten właśnfe 
oonu-y, ja łow y w yg !ad  w ysp y  po
większał cierpienia Nanoleons., któ
ry  niejednol górnie w yraża ł s*w l  
odrazę do „pustej skały", na jalriej 
go osadziia podstępna polityka A*. 
bkaiu. •
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Morze pod p ostoi! 
Saliny.

Paryż, w maju.
(f ) Liczne wiercenia studzien 

irtezyjskich na spalonych słońcem 
pnaskach Sahary ustaliły niezbicie 
fakt, że w  pewnej głębokości (70— 

. 150 m etrów) istnieje p o j pustym* 
podziemne morze. Dowodzi tego o- 
kołiczność, że woda w  studniach ar

tezyjsk ich  wytryska nader silnie i 
zawiera w sobie ryby, pozbawione 
oczu i mięczaki, z tych samych ga
tunków, które ż y j*  w jeziorach Pa
lestyny.

Nauka ma tu do rozstrzygnięcia 
cały szereg zagadek: skąd się bio
rą te zw ierzęta i z czego ży j* pod 
ziem i*? W idocznie podziemne w o
dy zajmują bardzo znaczny obszar 
i mogą wystarczyć, aby większą 
część pustyni przemienić w  uro
dzajny kraj.

W

■t V/  T i A I U J

TEATR WIELKI.
| Poniedziałek, 26. b. ni.: „Piętro C «- 
razo“ i „N»jsppzciwi“ (gość. występ Że
lazowskiego).

Wtorek, 27. b. m.: „Prorok" (po raz 
ostatni).

Środa, 28. b. tn. (o 6-30): „Mazepa1*, 
przedstawienie dla młodzieży (występ 
Żelazowskiego).

TFATR MAŁY.
Poniedziałek, 26. b. m.: „Myśl1*. 
Wtorek, 27. b. m.: „Bęben1*. ijtf* 
Środa, 28. b. ni „M yśl'1,

TEATR NOWOŚCI.
Poniedziałek, 26. „Madi".
WtoreK, 27. b m.: „Zięć kawaler11. 
Środa, 28. b. m,: „Madi11.

Gościnne występy Żelazowskiego.
Jeszcze tylko cztery razy wystąpi nasz 
,znakomity, gość, który na onegdajszej 
premierze „Pietra Caruza11 i „Nieucz- 
o',wych“ wzruszył do głębi widzów 
swoją grą szlachetną, utrzymaną na 
wysokiej wyżynie kunsztu scenicznego. 
„R etro  Caruzo" i „Nieuczciwi11 ukażą 
się na scenie w niedzielę i w  pome- 
dzałek.

Specjalne przedstawienie „Mazepy1* 
dla młodzieży szkolnej ze zniżka 2 0%
Dyrekcja teatrów daje we środę w y
jątkowo o godzinie 6 30 pcpoluamu spe 
ejalne przedstawienie „Mazepy11 dla 
młodzieży Szkolnej. Bilety w tym dniu 
będą 20 prc. tańsze

Bloczki abonamentowe na czerwiec. 
W  miesiącu czerwcu dla wfaśudel-i 
bloczków abonamentowych będzie kon
iunktura niezwykle korzystna. W  mie
siącu tym pójdzie opera Straussa „Sz- 
tone’1, operetka „Dorina1- Gilberta, 
przemiła komedia Nicodumtego „Świt. 
dzień i noc11. W  czerwcu odbędą srę 
rewnisż goścmne występy Sclskieg j. 
na które (z  wyjąSdem pierwszego 
przedstawienia) bloczki abonamentowe 
będą ważne. Sprzedaż codziennie od 9 
rano do 1 w południe.

*
Teatr „BAGATELA*1. Od «oboty 17. 

Inaja br. Prolog J Sławski, Zlotecki. H. 
Felińska, M. Mirski, ? Sheraood ?. 
„Córka narzeczonej1*, iarsa.

lim II ------- .» , ii. J\ wr , j. .1 \ J ■ i ■ ■ ■ i • ̂

Oryginalno araaterka szczurów.
TAJEM NICA SZCZELNIE ZAM KNIĘTEGO M IESZKANIA. -  O SO BLI
W E  ODKRYCIE. —  3 POKOJE, ZAM IESZKANE W Y Ł A C Z N IF  PRZEZ
s z c z u r y . -  g o s p o d y n i  w y s p r z e d a j e  r z e c z y , p y  z a s p o 

k o ić  SZCZU RZY APETYT.

Orac, w maju.
(f) Dokonano tu zaiste n iezwykłe

go odkrycia, kiore zdemaskowało 
fakt w  swoim rodzaju chyba jedyny. 
Bo żc ludzie hodują psy, koty, kró
liki, wiewiórki, jeże i t. p. zwierzęta, 
to jest całkiem zrozumiałe. Nato
miast nikt nie słyszał chyba, aby 
ktoś mógł hodować —  szczury. 
Czynią to wprawdzie Chińczycy, a- 
lc ze względów  czysto praktycz
nych, gdyż

szczurze mięsc uchodzi u nich 
za specjalny pizysmak. 

Tym czasem  w  Gracu odkryto ama
torkę tych wstrętnych zwierzątek, 
która, ulegając jakiejś dziwnej ma-, 
nji, żyw iła  tysiące szcznrów, tak, 
jak inni chowaj* kanarki lub koty.

Sąsiedzi riejakiej Aurelji Mayer, 
Kapcowej, zauważyli od pewnego 
czasu, że w  mieszkaniu jej, zawsze 
szczelnie na kilka spustów zam- 
kniętem,

dzieje się coś niedobrego. 
Przez drzwi dolatyw ały z jej mne- 
szKania wstrętne wonie, a za szy
bami okien biegały masowo szczu
ry. —

W reszcie zawiadomiono policję8 
która początkowo, nie chcąc w kra
czać w  sprawy „prywatne11, w resz
cie jednak zdecydowała się o tw o
rzyć tajemnicze mieszkanie i  oto co 
g r z a n o :

OpiPMj? wśrófi ?oźait!.
N ow y Jork, w  maju.

(*) W wielkim szpitaln tutejszym 
lekarze w łaśnie w ykonyw ali nie
bezpieczną operację na pogrążonej 
w  narkozie pacjentce, gd y  nagle w 
szpitalu wybuchł pożar. Dzielni le
karze, wiedząc, że przerwanie ope
racji sprowadziłoby śmierć chorej, 
spokojnie pracowali dalej. Asystenci 
ustawicznem wacnicwaniem  odda
lali od nosa pacjentki duszącą woń 
dymu, która m ogłaby pobudzić do 
kaszlu i spowodować zgon. Tym 
czasem inni lekarze i pielęgniarze 
prędko zbiegli na dół i zdołali jesz
cze na czas usunąć 200 chorych z 
zag) ożotiego budynku. W reszcie  
operacja szczęśliwie dobiegła końca 
i wyniesiono na ostatku uratowaną 
racjentkę w  chwili, gdy płomienie 
poczęły już ogarniać salę opera
cyjną. ,

f— o ------

Z aśpi n i p  Bnplja.
( - f )  Pisma aiigielskie są poważnie 

zarnepokojorie szerzącą się coraz bar
dziej epidemią śpiączki. W  ostatnim 
tygodniu skonstatowano w Londynie 
290 w-i-padków tej choroby, czyi i 2 w y
padki m  każde 100 tvs. mieszkańców, 
Śinfertełnosć jest bardzo znaczna i w y
nosi 48 prc. chorych. Pz-»mr. ki energi
cznie wzywają u ladze do zw alczania 
tej choroby.

T rzy  pokoje Mayerowej tw orzy
ły istny

szczurzy raj.
W szystkie kąty obszernego 

mieszkania pełne były stosów ró ż 
nej żywności, mąki, słoniny, kaszy, 
i t. p. Na tych stosach uwijało się 
olbrzym ie rojowisko szczurów. W  
mieszkaniu panował zaduch nieopi
sany, tak, że policja musiała się co
fnąć.

Na zarządzenie fizykatu miejskie
go rozpoczęto tępienie lokatorów 
pani M ayerowej przez specjalnie na
jętych robotniKÓw, którzy musieli tę 
pracę gęsto zakrapiać wódką, by 
nic zemdleć z  obrzydzenia. W  cią
gu trzech dni

ubito przeszło 400( szczurów 
w  samem mieszkaniu, poczem przy
stąpiono ao zerwania podłogi, gdzie 
pod deskami również roi się od 
tych obrzydłych stworzeń.

Czuła opiekunka wstrętnych 
gry zoniów pędziła życie w  ich 
„nrnem'1 towarzystw ie, zastawiając 
nieraz różne przedmioty w lombar
dzie, byle módz w yżyw ić  roje swych 
ulubieńców. Rujnowała się formal
nie na hodowlę szczurów I

M i n a  w s łu ż b ie  cep -  
sfciej r w y .

Moskwa, w maju
( + )  Czerwony trybunał skazał n i 

śmierć hrabinę Marję Breitner, która 
w ciągu wielu la, staia na usługach ca - 
sklej ochrany. Kobieta ta, jeszcze dziś 
imponująca urodą -zaczęła swą niebez
pieczną kwrjerę przed 20 laty. Przeby
wała głównie w Genewie, przedsiębio
rąc stamtąd szpiegowskie podróże po 
catej Eurcpie. Przed sądem rewolucyj
nymi przeczyła energicznie, jakoby kie
dykolwiek działała przeciw bolszewi
kom, przyznała się natomiast do szpie
gostwa za rządów carskich, dodając, ze 
działalność tę ułatwiały jej „intymne" 
stosunki z szei-mi policji tajnej kilku 
państw europejskich. — W yrok śmierci 
przyjęła piękna hrabina z  uśmiechem 
lekceważenia, . ' '  ' s

Obrazy przesłani! tele- 
;  graficznie.

N o w y  Jork, w  maju.
(- }- ) M arzenie tw órców  pow ieść] 

fantastycznych przybrało kształty 
realne: W ynaleziono nowy sposób 
przesyłania fotografji na odległość 
zapom orą radjotelegrafji. Amery. 
kańska kempanja telegraficzna zdo
łała „przetelegrafować*1 w  ten spo
sób szereg obrazów z Cleveiand 
do N. Jorku, przyczem  j e ’en obraz 
zajął nie w ięcej niż 5 minut czasu. 
Pi zesłane w ten sposóo fotograf je. 
b y ły  tak dokładne, że zdołano je 
jeszcze tego sam egc dnia zamieścić 
w  pismach nowojorskich.

O G Ł O S Z E N I A .

I Nauka i wychowania I
PRZYJMUJĘ nadal na1 kurs kroju i 

szycia „Jotanda11. Staszica 8 II. p. 
boczna Chorążczyzny. 4825-9

I Mieszkania, lokale,sklepy 1
POKÓJ kawaleiski nteumebkrwant po

szukuję Scbubuth, Rynek 45. 4824-3

J  Kupne, sprzedał, zamiana J

FORTEPIANY, pianina, fisharmonie w. 
różnych , .enach sprzeda llanak. Pań
ska 21. Gwarancja za jakość. 4782-5

LATARNIE powor.owe i karbidowe ta
nio sprzedani. „Lumea-11 pl. Marjacki 
4.__________________________________ 4787-5

SEKRETARZYK antyczafy prawdziwa 
najstarszy Biedermeier, przepiękny 
okaz świeżo odnowiony okazyjnie do 
nabicia. Zgłoszenia Adm. „Gazety 
Porannej'1 Podwale 3 od 10— 11. 2737

FORTEPIANOWE i pianinowe skrzynie 
nowe, sprzedamy. KAIM I SYN. Ko
pernika 16. Telefon 20-45. 4829-3

E Rozmaita 1
NA WYJAZD: Łóżka składali, mate

race, kołdry, ooduszki, koce i sienni
ki oraz przerabia kołdry i materace 
K. Stdbińsia, Kopernika 4, naprzeciw 
Szkowrona. 4660-15

i IROCZE letnisko obdk Skolego z cał- 
kowitem utrzymaniem. Zgłoszeni i: 
Zielona 17, II. p. R. 485ć

KAPELUSZE wszelkiego rodzaju prze- 
rabia Topolmcka, uk Kopernika! l1.

Ć5C2-7

S9! i 3ł Rolnicy S. i
l n ó w ,  FI. M arjacbi ID

dostarcza  
części rezerwowe do maszyn żw i
rowych „D ęerhga1 i „Kov9rilta“ 

U LE  A M E R Y K A Ń S K IE  

1 wszelkie przybory pszczelarskie. 
Najlepsze oryginalne belgijskie cen

tryfugi do mleka .Rlelotte*.

Koniczynę
czerwona nasienna

kupuje 
na postaw ie  próbek

S n P  liliiiczy i  i
M», Pl. DiarjatDi 19.

Ceny OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1 szoal- 
tewry milimetrowy w  ogłoszeniach zwy
kłych 10 gr.; w  nadesłanem 26 gr.; po 
kronice 30 gr.; w tekście (kranika, re- 
pert., dział ekonom. Itć.) 35 gr. na pier

wszej stronie 40 gr.; za jedne słowu w  
droonycli ogłoszeniach 6 gr., w rubry
ce: kupno-sprzedaż 8 gr , matrymonial
ne korespondencje prywatne 10 gr„ dli 
poszukujących pracy 4 gr.; jedna cała

strona w  ogłoszeniach za tr%steir 238 
zł pot., ! cała strona w części teksto
wej 400 zł. poi., ca!, strona poć nagłó
wkiem 475 zł. poł. Ogłoszenia zamiej
scowe o 30% drożej. —  Ogłoszenia za

graniczne o 50% drożej. Za ogłosze
nia w  rniejUcu zastraeżonem, ogłoszeni*, 
osobno stojące i bi.z numeru dolicza si* 
25% .  Odpowiedńafaości za tci tamo
w y druk ogioszeń nie przyumije się.

Należytość pocztową 

splacopo ryczałtem.
miesięczna 3 zł. 95 gr. (7,100.900 marek). —  Z dostawą na miejscu lub przesyłką pe* 

r iu l lU l l lu i  w id  cztową 4 zł. 17 gr. (7,500.000 marek). — Za granicą 5 zł. 53 gr. (10,000.000 marek)

OdpowieUiialtiy redakioit MAKJAN MAOtAL-SKi.Z drukami Polskiej pud aaiiąuein' Z. K ici dusić *vicżu wc Lw ow ie,


